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Łódź, Schoła Zł maja 1921 r. bana 5 mk. (a provincii 5.291.) tnleżytość pocztowa epiacena ryczałtem. Pałli. 


Pismo poświęcone sprawis rohotników i inteligencji pracującej, 


Cena proaymera: 
Miesięcznie Bik. 100 
na prawineji „ 10 


UWAGA: Prenumeratę, 
oraz wszelkie należności 
AOL pocztą, nale- 
ży adresować jak nastą- 
puje: 

PAWEŁ 


CENA OGŁOSZEŃ, 
Przed takstem mk. 23,— 
w tekicio mk.15—po tek. 
ście reklamy mk. [0, —, ns. 
krelęgi ax: 10— swycza). 
ne mk. 7.09 sa wieraz nom. 
pareljówy jednołamewy, 


Administracja otwarta od g. 9 rano 
do 7 wieczorem. —.......... z 


4000400005 e 


Redaktor przyjmuje we wtorki i piątki 
„ae 0d 5 — 7 wieczorom. 
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Sckretarjat Redakcji otwarty dla pu- 
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Ogłoszenia drebne 2.50 m 
za wyraz, dia poszakają 
cych precy 4— 
Ogłoszenia zamiejscowe © 
50 proc. drożej. — Zagra- 
niezne o 109 proc drożej. 
Ogłoszenia nadsylana p3 
g.5 wises. 5) pros, ftożaj 


URBANIA% 


Łódź, Przejazd Nr. 3, 


Artykuły boz orjaczenia honorarjumm uważan3 
ga zs bezpłatne. 


-m | — | — — — s 


Bednkcja | administracja Przejazd Ne 8. TELEFON X 32, Kentoczakowa P. K. 0.60143 
cz F Prenumeratę ! ogłoszenia dla pisma „Praca“ przyjmuje Biuro pism A. Zatorski, w Pabjanicach, Zamkowa Nr. 15. — — 


Teatr Miejski 


Fed ćyreteją RL. Zcirerowicza, 


Rozmowa zcZE WGA 
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Niedziela 22 maje og. 3p.p. po cenach populara 


„Dołnierz królowej. Madagaskari“ 


kom. w S akt. S. Dobrząńs :iego. 


Sobota 21 b. m og.8.30w, 34 widowisko ludowe 


Skromna Hanka 


kom. w 5 akt. K. błeszyńskiego. 


Bobota 21 b. m. o g. 4 p.p. po cenach najniższych 
XXXIII widowisko dla młodzieży 
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A. Mickiewicza. 
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Dzioło osnute na tle śmiertelnych zapasów, między przedstawieielamt Powstańczego Rządu Jakobinów, a dynastją Rurbonów 
Neapolitańskich i Marią Karoliną Habsburską, o wolność Republiki Rzymskiej, którą w dnin 18 lutego 1793 roku ogłoszono na 


róg Główcej. 


Sejm polski w sprawie G. 
Sląska. 


WARSZAWA 20 (PAT) Po przystą- 
mu do porządku dziennego przyjęto 
j w trzeciom czytaniu ustawę o ty ni- 
a poborze podatku dochodowego. 

o am 
Kab Odrówiaęc! na życzenie kilka 
oza porządkiem dziennym p. St. 
Qraberi przedłożył sprawozdanie komisji 


zagr. o oświadczeniu prezydenta mi- 
w w sprawie Oórnośląskiej. 


Deklaracja NPR. 


P. Chądzyński imieniem NPR. zło- 
by! nastąpujące oświadczenie: A 
„Górny Sląsk jest prastarą ziemią 
+ sk lud górnośląski, robotnik i chłop, 
Wieków tam osiadły, uznaje się za lud 
nią . W głosowaaiu plebigscytowem w 
wi 20 marca rb. lud górnośląski dał 
Poł Wny wyrsz swej woli należenia do 
Taa = Pomimo administracji niemieckiej, 
maama ic] ekonomicznej od kapitału mle- 
po lego i magistratów hakatystycznych, 
Mig se krwawego tereru, organizowa- 
gór Przed rząd niemiecki bojówek, lud 
nośląski w olbrzymiej większośbi gło- 

al za Pojską. 
Ywioł niemiecki na G. Słąsku — to 


NN ludności zgermanizowanych miast, 
splot | 75z2 kapitału niemieckiego, ek= 


skiej, Atego bogactwa ziemi górnoślą- 


Tradu prasti Piywowy element kapitału i 


ka część dy 
taSadą 
Sląsku į 


lego. NPR. stwierdza, że wiel- 
Plomatów koalicyjnych łamie 
wolności | sprawiedliwości na G. 


K usiłuje oddzć kraj tea Niemcom 
rzncić ; ; : 
dow o W pyzysk i pastwę międzyna- 


łu, na poniewierkę znie- 
czo nA ciemięzców prussich. Lud 
wolna go CZUJĄC się zagrożony w swej 
b: kc" ciwy jaż poraz trzeci za 
da N: krwawej Walce bronić swych 
zjednoczenia się z Polską. Po- 
łącząc M górnośląskim wyrażamy hołd 
więt się 2 nimi i solidaryzując w ich 
Cza za boju o wyzwolenie. NPR, oświad- 
jego = Wolności ludu górnośląskiego i 
lecz, ZYTOdzonych praw należenia do 
nadal sę politej polskiej bronić będzie 
się przed zda gł środkami, nie cofzjąc 
wą na G Sj ostczejązą rewolucją narodo- 
rz e askin, nawet wirew takiemu 
jddowi polskiemu, któryby zdecydowal 
Się wyrzec solidarności z ią tte ow 
dem na JG. Slasku.. Głosowsć ee lq- 
Przeciw rezolucji większości komi aji” emy 


Rezolucja sejmowa. 


„W. głosowaniu przyjęto rezoluci 
misji Spr. Zagr, która mówi m. NE ES 
„Wysoki Sejm uchwalić raczy: „Nas 


= 


Górny Sląsk na forum dyplomacji, 


turalme prawo ludności górnośląskiej, do 
złednoczenła Są z Polską ło prawo natu- 
ralne uznały mocarstwa sprzymierzone w 
pierwotnym tekście traktatu wersalskiego, 
łącząc bor zastrzeżeń G. Slątk-z Polską. 
Gdy jeduak inne względy nokazały mo- 
carstwom tym zmienić to postanowienie i 
ustanowić na wymienionym  terytorjum 
plebiscyt, naród połski poddał się lojal- 
nie tej decyzji, uiny, że wyrażona w tym 
plebiscycie wola większości gmin sozstrzy”= 
gnie nieodwcłaluiea o ich pizynaleźności 
państwowej. 

Wynik plebiscytu określił wyraźnie 
łinją demarkacyjną terytorjum, na któ- 
rem większość gmin oświadczyła cię za 
Polską i wzmocnił nierozerwalne prawo 
naturalne polskiej ludności do złączenia 
się z Polską. Wiadomość, że ziemi tej 
zagraża ponownie oddanie pod jirzmo 
pruskie odczuła ludność górnośląska ja- 
ko wielką niesprawiedliwość i krzywdę 
i pochwyciła za broń, aby zaświadczyć 

rzed cywilizowaną ludzkością, że woli 
mierć niż niewolą tak jak to czynił na- 
ród polski od 160 lat wa wszystkich 
swych powstaniach. 

Stwierdzając powyższe i przyjmu- 
jąc do wiadomości oświadczenia prezy- 
donta ministrów z dnia 10 i 18 majs, 
Sejm oświadcza, że państwo polskia i 
cały naród polski, stoi zgodnis na grun- 
cie traktatu wersalskiego i wyraża prze» 
konanie, że oświadczenie rządu [rancu- 
skiego, gwarantując ścisłe wykonanie 
traktatu wersalskiego, zgodnie *z wyni- 
kami plebiscytu, sprowadzi “szybko u 
spokojenie na Q. Słąsku, gdy natomiast 
dopuszczenie Niemiec do użycia prze- 
mocy przeciw ludności górnośląskiej, 
która w myśl traktatu tego zyskała 
prawo złączenia się z Polską zagrażać 
może tak upragnionemu przez wszastkie 
narody pokojowi. Zarazem Sejm zgodnie 
z ludnością górnośląską wyraża ubole- 
wanie narodu polskiego z powodu ofiar 
poniesionych na Sląsku przez wojska 
włoskie i daje wyraz przeświadczeniu, 
że tragiczny ten wypadek nie zachwieje 
tradycyjną przyjaźnią włosko-polską*. 

Po załatwieniu kilku spraw p. Bryl 
referował nagły wniosek w sprawie ka. 
arcybiskupa Teodorowioza, który w cza- 
sie pobytu swego w Rzymie miał zażą- 
dać od stolicy apostolskiej, aby wezwa- 
ła duchowieństwo do wałki z PSL i któ- 
ry posługiwał się tajnomi dokumentami 
poselstwa polskiego przy Watykanie. 
P. ks. Arcybiskup Teodorowicz stanow- 
ozo zaprzecza temu. Pomimo to nagłość 
wniosku przyjęto. Przyczem wynikła 
wrzawa i polemika pomi rawicą i 
lewicą, skutkiem ozego Marszałak zam- 
knął posiedzenie. Następne we wtorek: 
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Prasa francuska o mowia Witosa. 


PARYZ, 20. (PAT) H. — Wszystkie 
dzicaniki paryskie zamieszczają bardzo 
obszerne streszczenie mowy prezydenta 
Witosa, którą kwalifikują jedno:nyślnie ja- 
ko mistrzowską odpowigdź na mowę Lloyd 
George's. Prasa francuska jest szczegól- 
niej wzruszona serdecznem uznaniem, ja- 
kie prezydent Witos wysaził pod adresem 
Francji, jak również gorącą owacją dla 
Francji, którą wywołały w Sejmie słowa 
prezydenta ministrów. „L'Q nevra* kon- 
statuje, 2a prezydent Witos dał prezyden- 
tuwi Lloyd Geosgowi dobrą lekcją uisto- 
cji i geogrefji i z zadziwiającą łatwością 
zbił dziwaczne poglądy premjera angiel- 
skiego co do ludności górnośląskiej. 


Joszczo jedna wyjaśniania Lloyd 
Georga'a. 


LJON, 19 (PAT) Rad. Ag. Reutera 
opublikowała komunikat, w którym Lloyd 
George zamieszcza wyjaśnienia do swej 
ostatniej mowy w Izbie gmin w sprawie 
GQ. Sląska. Pramjcz langielski skarży się, 
że słowa jego zostały przekręcone i fal- 
szywie intecpretowane przez prasę irancu- 
ską. Francja broni sprawy G, Sląska z 
tym samym zapałem, jak broniła punktu 
traktatu co do prowincji nadreńskich, gdzie 
zostawiono jej całkowitą swobodę. 

Dziś opłnja fraucuska jest żywo po- 
tuszona zozwiązaniem problemu G., Sląska. 
Premjer angielski wyjaśnia następnie, że 
opiuja angielska, włoska i amerykańska 
wykazały jednomyślność z jego poglądami. 

Matin” krytykuje powyższe wyjaś- 
nłeule i zapytuje, dlaczego wobec tej rze- 
komej jednomyślaości pozwolił sobie pre- 
mjer angielski na fẹ retorykę zamiast o- 
czekiwać spokojnie wyniku prac komisji 
sojusznicze] I uchwał Rady Najwyższej, 
„Petit Journal” pisze, że z wyjątkiem 
„Woilda” i ttzech dzienników germań- 
akich, cała prasa amerykańska stanęła na 
stanowisku Francji, ą nawet oficjalna na- 
ta, skierowana do p. Tardieu przez pre- 
zydenta Hardinga, zaznaczyła jednomyśl- 
ność polityki amerykańskiej i iranunskiej. 
Harding oświadcza, że dwaj przewódcy 
dwuch demokratycznych republik pozo- 
stają w PELNEJ zgodzie co do współ- 
działania jak i rozstrzygnięcia najważ- 
niejszych problemów. Jako prezydent St. 
Zjednoczonych zapewnia, ża nic nie zam 
kłóci przyjaźni francusko-amerykańskiej. 
Co do prasy włoskiej, to większość przye 
znaje słuszność wywodom  fraucuskim. 
Lloyd Georga nie powinien zapominać, %2 
zpaczna część prasy angielskiej wystąpiła 
z bardziej surową krytyką niż prasa fran- 
cuska. 


Przed rozstrzygnięciem sprawy 
Górnośląskiej. 


RZYM, 20. (Polpress). Dziś Briand 
ma ogłosić w Iabie Deputowanych 
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tina-= Feate 
są Kapitolu po 18 wiekach za wznowioną, locz |uż w rok potom została w okrutny sposób zburzona, przes jej przeciwników, a osła- | 
wiony tyran, bez czol t wiary Baron Rittelio Skarpio mianowany został kierownikiem policji, aby krwawy terori zemsta niezłomnego |= . p a - 
'"a miały wykonawcę. Lecz duch wolnego narodu odnosi zwycląstw», arwiąc kajdany, któremi go spętano krzyczy iło mn sił starcza: py m1: |"z 
M Zwycięstwo, zwycięstwo! Niech żyje Francja! Niech żyje Republika! Na szubienico z płatnymi Abójami bezecnego rządu! że GW f 3 
|a| 
Dsiało to Dramat w 6-cin aktach se bv. 
æ] Piotrkowska nosi ty- - OSĘ PEL z prologiom, wytwórn! Franceska Bertini Piotrkowska 
tuł 33 „CEZAŃR* w Rzymie. w roll głównej. róg Głównej. 
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deklarację o zagranicznej polityce 
rządu. Kardynalnyn: punktem dek- 
Jaracji obok sprawy odszkodowań 
niemieckich będzie sprawa Q. Slą- 
ska. Jutro spodziewane jest otrzy- 
manie w Paryżu opinji.Międzyso- 
juszniczej Komisji na Q. Slasku. W 
związku z tem w minist. spraw 
zagr. uważają, że Rada Najwyższa 
będzie się mogła zebrać wa wtorsk, 


PARYZ, 20 (Pelipress) „Boirs 
dowiaduje sig. że w Radzie Nai- 
wyższej będą omawiane dwa pro- 


jekty rozstrzygnięcia sprawy -Gór- 
nośląskiej. Francja bodzio obsta- 
wała za oddaniem Połsce teryto- 
rjum G. Sląska do linji Korfantego 
z bardzo nieznacznymi  koroktywa- 
mi. Natomiast Lloyd (łeorge maza- 
proponować projekt oddania G. Slą- 
ska na pewien czas pod zarząd Ml- 
gi Narodów z tem jednak szastrze- 
żeniem, że akonomiczza dążenia Pol- 
ski powmny stanąć na pierwszym 
planis. 


W parlamencie  iraacsskim. 


Gwałtowna mowa przeciw Lloyd 
Qeorge'owi. 

PARYŻ, 20. (PAT). Hav. Na »czoa: 
rajszym posiedzoniu Izba deputowanych 
przystąpiła niezwłocznie do dyskusji nad 
interpelacjami w sprawie polityki za- 
granicznej. 

Pierwszy zabrał głas Tardieu, któ- 
ry gwałtownie krytykował rząd, Zerzu- 
cając mu, że nie spowodował zastosowa- 
nia sankgji przy sposobności nieuiszuze- 
nia przez Niemcy zapłaty miljarda mk. 
w złocie w przewidzianym terminie ania 
1 maja. Dalej mówca zarzucił rządowi, 
że dopuścił do ogromnego zmniejszenia 
wiorzytelności Francji przez uchwały w 
komisji odszkodowań i wyraził obawę, 
że w razie uchylenia się Niemców ud 
spełnienia zobowiązań, nie będą zasto- 
sowane sankcje lub sprawa ograniczy 
się do konferencji. 

Nawiązując do ostatnich wydzrzoń 
zaznaczył Tardieu, że mowa Lloyd Go. 
orge'a jest tem dziwniejsza, 46 nawołuje 
on Francję do szanowania traktatu, pod- 
czas, gdy premjer angielski od 6 mio- 
sięcy nie ustaje w zabiegach przepro- 
wadzenia rewizji tego traktatu na szko- 
de Francji Tardieu dodał, że narody 
francuski i angielski nia mogą się obyś 


jc: bez drugiego, czy to w ozasie*po- 


koju, ozy to w czaste wojny.  Wobea 
ciągłych ustępstw ze strony Franoji 
wzbudziła się w Anglji iluzja co do ue 
stępsiw bez końca. 
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Pragmalyka stużdowa 
dla urzędników peństwawych. 


w komf aprninietracylnej toczą 
cię obecnie obrady nad pragmatyką 
służbową dla urzędników państwowych. 
Dla urzędników jest fo jedna z kardy- 
nalnych ustaw, regulująca !ch zasad- 
nicze stanowisko do władzy, Państwa 
Itd. Tak Państwo jak urzędnicy, są w 
te; mgsterji bardzo zainterszowani. Cho- 
dzi przecież o jasne ożreślenie i to 
fundsmenfainego podłoża, na którem 
ma aię wychować cały przyszły aparat 
państwowy. 

Ustawa musi powiedzieć czem dla 
Państwa ma być urzędniu polski i od- 
wrożnię. Sfery urzędnicze muszą w tej 
ustawia mieć gwarancje prawa i nakrcś- 
lone obowiązki, gdyż urzędnik polaki, 
to nie ślepy, biurokratyczny urzadnik- 
automat austrjacki czy oruski. Należy 
zatem w pracmatyce służbowej wszelkie 
te doniosts zagadnienia tak sformułować, 
by l urzędnicy i Państwo było s nich 
gadowolone. 

Dziś już zwracamy na tę tek waż- 
ną, żywotną kwestję — uwagę. Obrady 
komisyjne, jak dotychczas, nie wykazały 
jeszcze jasno, Czy urzędnix polski bę- 
dzie także równym obywatelem, czy 
też tylko pewnem upośledzonem narzę: 
dziem. 

W niektórych artykułach, gdzie 
chodzi o wolność | swobods praw oby- 
watelskich urzędnika, tam projekt rzą- 
du, a taXża ! niektórych klubów prawi- 
cowych, pragnie widzieć urzędników 
spowitych różnymi klauzulami. Redakcja 
tychte art. (76) jest tax niejasną a dwu- 
znaczną, że dopuszcza w praktyce wszel- 
AE Rany wobec urzędnika ze strony 
wiadzy. 


u musi być wyraźne stanowisko 


powzięte w myśl konstytucji, która nie 
robi różnicy pomiędzy urzędnikiem a 
resztą obywatoli, lecz wszystkim gwa- 
rantuje równe prawa. 

Rozumiemy, ża w s!użbie urzędnik 
jost pracownikiem, nic wizcej, lecz po 
za alużtbą nie można go krępować żad- 
ną ustawą w wykonywaniu jego praw 
obywatelskich, któro mu konstytucja 
nadaje, 

Z tejża racji wniósł nasz poseł 
Herz na jednem z posiedzeń komisji 
nowy artykuł, który brzmi: 

„Wszystkim pracownikom pań- 
stwowym jest wolność przekonań 
politycznych zapewniona, jak i wol- 
ność zrzeszania się we wszelkich 
organizacjach stojących na gruncie 
państwowości polskiej“. 

Do uzgodnienia tej kwestji, został 
wybrany subxomitet, który ma przed- 
łożyć komisii nowa opracowanie art. 26, 
łącznie z powyższą poprawsą posla 
Herza. 

W rozdziale IV ustawy, gdzie jest 
mowa o zmianie i rozwiązaniu stosunku 
służbowago, mieści się artykuł 53 pro- 
jektu rządowego. 

Artykul ten brzmi: 

„O ilə dobro służby tego wymaga, 
wlaściwa władza moża przenieść urzęd- 
nika do innej miejscowości i na inne 
stanowisko służbowe nie niższego stop- 
nia służbowego, w tej samej każegorji 
urzędów i w tym samym dziale Zarządu 
państwowego. 

Przeniesienie takie może nastąpić 
również na prośbą urzędnika, którą 
władza uwzględnia, o ilo temu nie stoją 
na przeszkodzie ważne względy eluż- 
bowe. 

W obu wypadkach urzędnikowi na- 
leżą się koszty przeniesienia. 

Do przesiedlenia się należy urzęd- 
nikowi wyznaczyć odpuwiedni termin i 
zwolnić go na odpowiedni czas od peł- 
nienia słu.by, uwzględniając przytam 
jego warunki osobiste I rodzinne“. 

Tyle ów artykul. Giównie chodziło 
o to, by przeniesienie urzędnika czy to 
na zarządzenie władzy, lub leż na proś- 
bę urzędnika, o ils dobro służby tego 
wymaga, nastąpiło na koszt Skarbu. W 
obu przypadkach miano urzędnikowi 
zwracać koszta przeprowadzki. Tym- 
czaszm komisja przyjęła większością 
glosów poprawkę posła Bojanowskicgo 
(Zwae Lud. Nar.), że tylko w przypadku 
gdzie przeniesienie następuje ze strony 
wladz, koszta przeprowadzki będą swra- 
cane. 

Tu należy zaznaczyć, ża stala się 
urzędnisom pewna krzywda, szczególnie 
urzędnikom niższych kategorii. Tego 
zdania byli także przedstawiciele rządu. 
Tak samo | ortedstawiciełe NPR. 


| 


głosowali xa utrzymaniem brzmienia 
pro ektu rządow=go. 

Poseł Herz uzasadniał nastenująco: 

„Zwrot kosztów przeprowadzi w 
obu przypadkach, należy się słusznie 
urzednikom. gdyż już drugi ustęp od- 
nośnogo artyku u, powiada, że jedynie 
za zgodą władzy mołe być urzędnik 
przeniesiony, chociażby | na jego proś- 
bę. Powtóre, mogą zajść takie koniecz- 
ności jak majątkowa, familijne, szkolne 
itd., które zmuszają urzędnika do po- 
dania prośby o przeniesienia do innej 
misjacowości, co nawzst lsży nieraz i w 
interesie służby, stąd wiżc winien po- 
bierać zwrot kosztów przeprowadzni. 
Nastspnie, położenie finansowe i mater- 
jalne urzędników nawet i obecnie, a 
także | w czasach normalnych, a szcze- 
gólnie niższych kategorji, jest i będzie 
tego rodzaju, ie zawsze tylko Żyjąc z 
pensji, wiązać będą konisc z końcem. 
Tacy urzędnicy nigdy by nie mogli pro- 
sić o przesiedlenie, pomimo nieraz ałusz* 
nych powodów”. 

Lscz posłowie z prawicy na po- 
wyższa czysto rzeczotws argumenty, 
dyktowane nie taorją akademicką, lecz 
kOoniecznościami życia praktycznego, nie 
reagowali i uchwalili Inaczej. Do nich 
przyłączyli się oczywiście posłowie z 
Klubu M:eszczańskiego i Chadecji. 

Ciekawe były wywody posła Z. 
Lowandowskiego (Chadsk) z Poznania, 
który między innemi powiedział że: 

„zgadza sią na wniesioną popraw iĦn, 

gdyż urzędnicy odbierają dostatsczną 
pensię, wystarczającą zupełnie do 
wyżywienia, a po za tem mogą Bogu 
podziękować, że mają wogóle kawalek 
chleba”. 

Nadmienić wypada, -te p. Lewan- 
dowski jest przedstawicielem kiubu, z 
którym Związek Towarzystw Polskich 
Urządników Państwawych w Poznaniu, 
zawar! sojusz wyborczy do przyszła30 
Sejmu’ 

Wątpić atoli należy, czy urzędnicy 
innych dzielnic zgodzą się na tsgo ro- 
dzaju argumentacją posła Lewandow- 
skiogo. Tak mówi człowiek, rtóry be- 
dąc kamienicznikiem, ma zapzwniony 
byt materjalny, chociażby nawet pobie- 
ral pensię klasy XII. 

Poseł Horz zpłosił votum mniej- 
szości do tego artykułu, by pierwotna 
brzmienie projektu zostało postrzymane. 
Sądzimy, że | komiajo (w dalszych czy- 
taniach, a także i Sejm poprze to żą- 
danie, inaczej stała by się urzędnikom, 
którzy przecież nie wszyscy są kamie- 
nicznikami, obszarnikami i miljonerami 
— wielka krzywda. 

Tak samo i koła urzędnicze winny 
zająć odpowiednie do tego stanowisko. 

W. 5. 
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Sprawy robotnicze. 


Wśród pończoszników, 


Polski centralny Związek z: wodozy 
pońcsoszników i trykociarzy w Łodzi (ul. 
Sienkiewicza 79) zwołuje w P. Z. Z. (Gió- 
wna 31) w dnin 22 b. m, o g. 2 ro pol. 
roczne zebranie x porządkiem dziennym 
następującym: 1) zagajenie i wybór prze- 
wodnicząccgo, 2) sprawozdanie z dzialal- 
ności zarządu s) kasowe, b) komisji re- 
wizyjnej. 3) wybór zarządu i komisjj re- 
wizyjnej, 4) wolne wnioski. 


Żądania służby w szpitalach 
prywatnych. 


Pracownicy szpitali prywatnych tā- 
żądali wypłaty jjednorazowego dodatku w 
wysokości, odpowiadającej wy płaconemu 
przez Magistrat pracownikom miejskim. 
W sprawie powyższej WZP. zwołuje kor- 
ferencje przedstawicieli, zainteresowanych 
zarządów szpitalnych. 


Mały teljeton. 


Chłop a władze, 


Naczelnik rządu p. Witos miał po- 
dobno sposobność odczuć w kwietniu, 
jak siermiężni jego bracia nieufnie od- 
noszą Się do władzy i to na tle iście 
groteskowego zdarzenia. 

Przez Wyszków wracał premier z 
Ostrowia Łomżyńskiego do stolicy i za- 
mierzał promem przeprawić sią na drugi 
brzeg rzeki. Premjer prosil przewożni- 
ków o zachowanie ostrożności, gdyż sa- 
mochód jest własnością rządową. Skoro 
tylko poczciwi kmiotkowie, spłoszeni 
słowem „rządowy”, dowiedzieli się, kogo 
mają przed sobą, porzucili co tchu tra- 
twą i zbiegli ze wszystkich sił. W;ducz- 
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"nie nie wierzyli, aby polski dygnitarz 
płacił za trudy. Więc cwani woleli 


į oszczędzić sobie mozołu! [naczej byłoby 


illo tempor: za panowania nahajal Rad 
nierad wybrał się p. Witos do Warsza- 
wy na Serock i Jabłonnę, drogą dłuższą 
o jakie 20 wiorst i zadumał się nad war- 
tością nagzych  Maciusiów, posiadaczy 
„Złotego rogu“, których bronił całe życie. 

l on nie został prorokiem między 
swoimil., eł. 

| ci 


Jeszcze o raorganizacji 
aprowizacji miejskiej. 

W związku z wprowadzeniem przez 
rząd wolnego handlu, Magistrat, jak zapc- 
wiadaliśmy, postanowił przystąp.ć do li. 
kwidacji Wydziału zaprowjantowania mia- 
sta i Komitetu rozdziału chleba i mąki, 
utrzymanie bowiem personelu wymienio- 
nych wydziałów wymagałoby poważnego 
obrotu miesięcznego, sięgającego sumy 
stu kilkudziesięciu miljonów marek, Ll- 
kwidacja odbywać się będzie siopniowo 
i w końcu sierpnia ma być ukończona. 

Zgodnie z projektem Magistratu m8- 
gazgny, składy, sklepy i place wraz z nic- 
zbędnym personelem mają być przekazsa- 
ne powstającej spółce handlowej z udzia- 
łem kooneratyw, instytucji przem.-handlo= 
wych i miasta. Tym sposobem znaczna 
część personelu fachowego meta być z po- 
żytkiem zatrudniona w nowej instytucji 
Dia aprowidawania Wydziału zdrowotno- 
ści publicznej i Kom. tanich kuchen za- 
chowaną będzie jedna ze skladnic wraz z 
personelem w ilości kilkuzasta osób. 

Twoarzącą się spółką zainteresowały 
się sicry finansowe krajowe jak i zagra- 
niczne. W bieżącym tygodn u bank bel- 
gijski zgłosił swój udział w wy.okosci 
46 milionów marek. 

Do pertraktacji z zaiuieresowanemi 
instytucjami wyłonił Magistrat komis.G, w 
skład której wchodzą pp. wice-prezydent 
dr. Stupnicki, naczelnik wydziału finsnso- 
wo-iachunkowego p. Pilcer, mec. Zelazow- 
ski Oraz ławnicy Kaijisake i Wajs. Komi- 
sji tej powierzono również opracowanie 
statulu spółki, poczein Wydz. saprowjan* 
towania zwoła walne z*branie przedstawi- 
cieli sooperatyw miejskich celem zatwier- 
dzenia statutu i zgłoszenia akc-su do 
spółki oraz dia wybrania j:dnolitej komi- 
sji, mającej reprezentuwać kooperatywy 
na zebraniu orgauizacyjn. m. 
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Wiadomośti bieżące 
Kalendarzyk. 


Dziś Wiktoryna 


Jutro Julji 
2i Wschód słońca, 3 m. 66 
Zachód > 7 m. 58 
Wschód księżyca 7 m. 01 
Ssbatn Zachód a 1] m. 59 


— Polski Czerwony Krzyż orzanitne 
je na tersuie calej łtzeczyjosjOlil:j ty- 
dzień agltacyjny od 22 do 29 maja r. b. 
celem pawiększenia człunkÓw (w roku se- 
szłyna liczba ich dosięgła miljona) oraz 
zasilenia funduszów Towarzystwa, Należy 
sądzić, iż społeczeństwo, uprzytomniając 
sobie doskonale potrzebę istnienia Polsk. 
Tow, C. K., orsz olbrzymie korzyści, ja- 
kie ono przynosi—zgodnie i Humnię po= 
spieszy mu z pomocą. 

Komitet organizacyjny „Wielkiego ty- 
godnia Tow. C. Krzyża* wyjednał we 
wszystkich miejscowych kinematozratach 
ustępstwo 5 procent od ceny biletów na 
rzecz T. C. K. w ciągu całego tygodnia 
od dnia 22 do 29 maja r. b. 

Ceny biletów nie będą przez to pod- 
wyższone, wystawa zaś obrazów nowych 
i efextownych jest zapewniona. 

zachęcamy, ze względu na cel, 
tłumuego odwiedzania kinemalograłów, 


— Robotnicy na 6. Sląsk. Robotnicy 
fabryki Hugo Wolfson złożyli na pow- 
stańców górnośląskich mk. 16050. Na- 
piętnować należy stanowisko kilku ro- 
botników, którzy uchylili się od ogólnej 
ofiary. 


— 0 przesył ach „posła rasłante". 
Min. poczt i telegrafów wydał rozporzą- 
dzenie w sprawie przesyłek poste-restan- 
te, na mocy którego adresy przesyłek 
początkowych, wysyłanych „poste-restan- 
te“, zarówno w obrocie krajowym, jak i 
zagranicznym, winoy zawierać imię i 
nazwisko odbiorcy. Używanie głosek 


do 


i pocztowych, cyfr, imion pospolitych, na- 


zwisk zmyślonych lub jakichkolwiek 
znaków umówionych jeśt uiędopuszczu- 


ne. Rozporządzenie to obowiązują ad I 
czśrwca 19%! r, a w otrucia zaś 
dzynarodowy:n od 1 stycznia 1922 P. 

— Pońwyżs:enie taryś kaicjowych. 
Wbrew dotychczasowym pogłossom, Jak 
się dowiadujemy, min. kolei wcale nie 
zamyśla podwyższyć ieryfy os2D0Woś 
Obecna taryfa osobowa pozostnnie bag 
zmiany. 

W dziedzinie taryf towarowych ne 
stąpi reforma, która będzie polegała na 
tem, że te taryfy będą zindywidusiizo= 
wane, to znaczy, że odpowiednio do js- 
kości towaru, niektóro żeryfy towarowe 
będą zmienione. 

— Przodłożenie zapisów na 5 proc 
psżyczkę państwową. Ministerjum sxsīř- 
bu wydało rozporządzenie, według Xtó 
rego zapisy na 5 proc. długoterminową 
wewnętrzną pożyczkę państwową 4 roku 
1920, przedłużone zostają do dnis 80 
czerwca 1921 r. 

— 0 ułatwienia komuaikacyjne. Ma 
gistrat zwrócił się do wladz kolejowyci 4 
memorjałem w sprawie miatwień komunie 
kacyjnych ną linjach Łódź-Koluszki, ŁóJł 
Łowicz I Łódź-Sieradz, motywując swo,3 
stanowisko panującym w Łodzi plode 
mieszkaniowym. Ilość brakujących missi* 
kant sięga 40 tysięcy. Nadmienić nal'fy, 


że liczba t3 wzrasta wraz x powroten © 


miąraniów. Wobec zastoju budowla::cgo 
jedynym śrockiem, mogącym się przyczy” 
nić do ziagodzenie głodu mieszkaniowe” 
go w naszein mieście, jst to tania i dJ 
godna komunikacja do okolic podmiej* 
skich umożliwiająca ludności osiedlanie st6 
poza obrębem mliastz. 

Magistrat kładrie spocjalny nacisk, 
aby ewentualne ułatwienia komunikacyjać 
w postaci zwiększonej liości 
odpowiadały rozuładowi godzin piacy £ 
miejscowych zakładach przemysłowo-lisf* 
d owych. 

— Z Sokola. Wobeo miestawieni 
się dostatecznej ilości druhów na zobrt 
nie w sprawie przypadającego w roxU 
bieżącym 15-t0 lecia istnienia Tow 
„Sokół* Łódź I wzywa wsaystkich dru" 
hów założycieli jak równioż i druhny: 
jakoteż | tych, którzy kiedykolwiek do 
Tow. należeli na wspólną naradą RA 
programem uroczystości, na następne 
zobranie w dniu 24 maja 1921 r. 0 8: 
8 wieczór, do lokalu Towerzystwa przy 
ul. Nawrot Na 28.  Żebrauie odbądzie 
się bez względu na tluść obecnych 
członków. A 

— Towarzystwo Gimnaslycz:o OW 
zwołuje na niedzicię dnis 22 maja e & 
10 runo Ogólne Zebronio. w Zw. Zawóti 
Giówna 31. 

— Wykonanłe posągu + w parku Sts- 
szyca. Wykonanie w kawicnis szydłowieć 
ckim posągu w parku Siaszyca, wycDria” 
żającego robotwike, powierzone przez bia- 
gistzat artyście rz: źblstzowi p. Cze pliń* 
skitnu ulegio zwłoce z pewodu choroby 
artysty. 

— Kradzież 490,000 w b nku. Wczyź 
raj deligowany przez funs LIZEMYsiOWĄ 
W. Stuiarow, buchalter Baiendt, ms” 
jący wpłacić do Banku WasszewstiegO 
przy ul. Dzielacj or. 17 poWałną sumę 
400,000 mk. został w loka!u bapku ckrie 
dzlozy. Zabrabo mu caią sumę. Zarządze” 
ne ca razie posznkiwania nie dały 27d- 
nege wyniku. 

— Z Urzędu Walki z Lichwą 1) 
Przy Urzędzie zwinięty został jedynio 
Oddział Wywiadowczy, inna Oddzisty 
Urzędu urzędują nadal na dotychczas 
wych zasadach. 

2) Kontrola zewnętrzna należy od- 
tąd do władz policyjnych, nio wyklucza 
to oczywiście możności 'dokonywania 
rewizji i dochodzenia na miejscu przeź 
organy Urzędu Walki z Lichwą, o 8 
sprawa wszczęta wskutek  doniesien:3 
prywatnego iub policyjnego, będzie lego 
wymagać. | | 

3) Rewizja i dochodzenia na miet- 
scu jednak dokonano być mogą jedynie 
na mocy szczegółowego pisemnego) na” 
kaau Naczelnika Urzędu. Należy zatom 
w każdym wypadku takiej rewizji lub 
dochodzenia z ramienia Urzędu żąda 
okazania rzeczowego nakazu w braku 
jego wezwać interwencji policji. 

4) Doniesienia anoriimowo  branś 
będą pod rozwagę jedynie w wypadkach 
rzewidzianych w ustawie o zwalczani* 
ichwy wojennej. 


Testr, muzyka I SZINKE 
Teatr Miejski. 

Dzisiaj o g. 4 po poł. dla mlodzietf 
„Dziady* A. Mickiewicza | o g. 820 H 
po znitonych cenach na widowisku i"; 
dowem „Skromna Hanka" aktualna 
medja obyczajowa É. Blaszyńakiago, j. 

W niedziele o g. 32 po pal. sg w. 
nierz. królowej Madagaskaru 
„Wielki człowies do małych 
Ał. Fredry. 
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Dnia 20 b. m. zasnął w Bogu 
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Że Zjazdu Nauczycielskie- 
go w Warszawie, 


W drugim i trzecim dniu Zjazdu 
oba Związki ohradowały oddzieln'e. 
Po wyborze Komisji weryfikacyj: 
Doj, wnioskowej i statutowej p. Robak z 
rakowa wygłosił referat w sprawie 
Tewizji ustawy xz dn. 18 lipoa o uposa- 
entu naucz. szkół powszechnych. Usta- 
wa ta dotycząca najważniejszych spraw 
życia nauczycjelstwa, dyskutowana 
wszechstronnie wyłoniła szereg wnios- 
W, które odesłano do komisji. 
= trzecim dniu obrad złożono spra- 
ozdania z działalności Gł. Zarządu za 
rok 1920, : 


Zasadniczym rysem Zarządu GŁ. 


była troska o dobrą szkolę i dobrego 
ki Uczyciela. W ciężkich przejściach ja- 


8 cechowały rok sprawozdawczy, na: 
Czycielstwo na apel Naczolnika Pań- 
Gi stanęło w szeregach armji ochot- 
Draga l do pracy obywatelskiej — obio 
Di e wykonywującchlubnie. Po nasta- 

u sinnn pokojowego Zarząd GŁ. prze- 
Prowadzi akoją w kierunku obalenia 
w My o eskole wyznaniowej. Fakt ten 
W dzjejnch szkolnictwa stał sią faktom 
m czym. Związok liczy 621 ognisk 
kóy ży cielskich i przeszła 26000 człon- 


Przed otwarciem dyskusji na wnio- 
Bek p. Wasilewskiego z Łodzi wysłano 
> pan do nauczycieli szkół powszech- 
Pych w Ameryce. Po dyskusji spra- 
pn zarządu gł. przyjęto jednogłoś- 
fo, i urzą oklasków wyrażono -Zarzą- 
owi oałomu, o w szczególności preze- 
<a Nowakowi gorące podzięko- 
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Wieo NPR. ws Wrocławiu, 


ani Zebrani na wiecu Nar. Par. Rob. w 
lioabi 6-g0 maja r. b. we Włocławku w 
Do di e; 8000 obywateli, wzywają Rząd do 
Ją 8 Jaknajenergiczniejszych kroków 
okazania spiesznej pomocy i obrony 
U powstańczego Górnego Sląska: 
Ina „Uważamy, iż ruc owstańczy 
żę polskiego Górnego Sląska jest nie- 
zj a nustępstwem konszachtów 
z &dzynarodowych handlarzy, którzy 
RR pogWałcić wolę i prawa ludności 
skich gmin, — stwierdzamy, iż pow- 
s nie to winno być wz odnym wysiłku 
Parte przez Rząd i cały naród. 
row. Wstanie ludu Górnośląskiego, do- 
kier dzonego do rozpaczy przez pod- 
> ne machinacje dyplomacji, związa- 
Z międzynarodowym kapitalizmem, 


k rani uchwalają popierać do ost 
ropli ky ją popie ostatniej 
zwi na iy W ich ofierze, składanej 


tarzu Ojczyzny nikogo z nas 

Bia zabraknie, bo i "R 1 

bdniesieniem tryumfu zwycięstwo jest 
|! 


tliwością, kt ufu nad niesprawie- 
SCIĄ, tóra olsk t k 
tuchodnich jej granieg opa 9 dotyka na 


Wiec chłopaki w Łodzi. 


Stara : 

'araniem Stronnictw h 
ski pnizowany został w Sali Re 
Bląsk. gg, chłopski w sprawie Górnego 
wą aa. Wiec zagaił p. Ig. Klimek, Spra- 
i yray ESR Sląska r reierowali PP. H. 
KL Bilski |” Ted „Uazaty Ludowej” j 


Uchwałono 
RE > rezolucją protestując 
rzeciwko handlarskim E w 


ALAŻE G. Sląska, stwierdzaiąca: 
Sl A zebrani pod żadnym n is 
ER z} sią ż krzywdzącemi Projektami 
ho jk „ powziętemni w sprawie okr pini 
nja inji granicznoj na G. Sląsku; b) A 
x rania potrzeby gotowi są stanąć jak 
Ae ma w ezeregach Armji Powstań- 
K j, y razem z ludem górnośląskim 

onió „prastarej dzielnicy polskiej od 
kałewu i niewoli krzyżackiej; e) że Góre 


oraz 
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pracownik biurowy firmy Grohmana i Scheiblera. 


W zmarłym tracimy zacnego kolegę. 


„hasłem do wkroczenia Francuzów nad 
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ny Sląsk musi być polskim, gdyż taka 
jest wola ludu Górnośląskiego. 

Zebrani wzywają ludność całego 
powiatu do składania ofiar w środkach 
żywności i gotówce dla okazania pomo: 
cy cierpiącym braciom górnośląskim i 
oświadczają, że ostatnim kawałkiem 
chleba z nimi się podzielą. 


Zmiany w rządzie. 
Ustąpienie min. Sapiehy. 


Ks. E. Sapi:ha złożył podanie o dy- 
misję. „Kuijer Polski“ donosi, że dymisja 
będzie przyjęta, a kierownictwo Minister= 
stwa spraw zagranicznych obejmie podse- 
kretarz stanu Dąbski. W związku z tem 
spodziewane jest ustąpienie dwuch innych 
pousekretarzy stanu w tem ministerstwie, 
pp. Dąbrow:kego i Piliza. 


Dymisja podsekretarza stanu 
p. Piltza. 


„Kurjer Polski* dowiaduje się z 
bezwzględnie pewnego żródła, że wnie- 
siona przod pownym czasem przez pod- 
sekretarza stanu p. Piltza prośba o dy- 
misją została na' wczorajszej Radzie mi- 
nistrów przyjęta. 
W sprawie dymisji ministra 

Steczkowskiego. 

Jedno z pism warszawskich podało 
za „Gońcem Krakowskim* wiadomość, 
jakoby min. skarbu p  Steczkowski, z 
powodu pewnych konfliktów % min. spr. 
wewn., Skulskim, miał sią podać do 
dymisji. 

Jak się dowiadujemy z kół miaro- 
dajnych, wiadomość o dymisji ministra 
Steczkowskiego nie jest zgodna z prawdą. 


P. Dąbski ministrem spraw 
zagranicznych, 
Korespondent „Pracy“ donosi z War- 
szawy, 22 prez. Witos miał rozmową; Z 
wice ministrem Dąbskim, który wyraził 


zasadniczą zgodę na objęcie teki ministra 
sprew zagranicznych. 


TELEGRAM Y 
Dalsza dehata. 

PARYZ, 20. (PAT) H. Na po- 
siedzeniu Izby deputowanych po p. 
Tardieu zabrał głos Bodry d'Asson, 
zarzucając Briandowi, że nie zajął 
wraz z Belgją zagłębia Ruhr, ule- 
gając opozycyjnemu stanowisku An- 
glji. Margen wykazywał, że Niemcy 
usiłowali wpływać niekorzystnie na 
sytuację wewnętrzną w Polsce i 
podkreślił, że plebiscyt przyniósł 
Polsce. o wiele korzystniejsze wyni- 
ki niż te o jakich mówił Lloyd 
George. Dalej zwrócił uwagę nato, 
że Niemcy czynią wszelkie wysiłki 
dla zachowania kraju, który przed- 
stawią dla nich silną opozycję w 
znaczeniu militarnem i przemysło- 
wem. Dalszy ciąg dyskusji jutro. 


Napaść Niemców na Sląsk --- będzie 


n z 


Ruhrę. 


. RZYM 20. (PAT). Hav.. „H tempo" 
duros), że zarównu w Londynie jak I w 


„P RA C A*— 2i maja 19x1 r. 


Paryżu toczą sią konferencja w sprawie 
zapytania, skierowanego do rządu fran: 
cuskiego zy wojska francuskie zajmą 
zagłąbie Ruhr w razie gdyby armja nie- 
miecka weszła na Q. Sląsk. Rząd an- 
gielski chciałby podobno przyśpieszyć 
zwołanie Rady Najwyższej w celu po- 
wzięcia decyzji w sprawie G. Sląska. 
Wszelako rząd francuski będzie zmu- 
szony liczyć się z rozpoczętą dyskusją 
w Izbie deputowanych i nie będzie mógł 
wypowiedzieć się w tej sprawie przed 
poniedziałkiem. Dziennik donosi, ża 
rząd francuski nie może zapewnić, czy 
nie zajdą wypadki, zmuszające Francję 
do zajęcia zagłębia Ruhr. W Paryżu 
nie przypuszczają, że takie wypadki 
zajdą na G. Sląsku. 


Briand i Anglja. 


PARYZ, 20. (PAT) H. „Petit Jour- 
nal“ podaje wiadomość, że wobec nalega- 
nia rządu angielskiego premier francuski 
Briand, pragnąc okazać dobrą wolę, zgo- 
dził się ma przyjazd d: B>ulozne, jednak- 
że nie na odbycie konferencji, a tylko 
przedwstępnej narady i to dapiero po 
ukończeniu obecnej debaty w parlamen- 
cie. „Petit Parisien* podaje zaś, że Briand 
w nocie wręczonej rządowi angielskiemu 
za pośrednictwem ambasadora w Londy- 
nie, zgadza się na odbycie posiedzenia 
Rady Najwyższej, kładąc za warunek, że 
poprzednio ma być zawarty ukłed w spra- 
wie O. Sląska, 


Prasa o Lloyd George'u, 


LONDYN, 19. (PAT.) Reuter" O- 
świadczenie Lloyd Georga w sprawie G. 
Sląska jest Omawiane z wielkim gain- 
terasowaniem przez całą prasę i uwa- 
żane jest xa poważne ostrzeżenie pod 
adreaem Francji. Depesza donosi, że 
jutro wieczorem na przyjęciu wydanem 
na cześć ambasadora amerykańskiego, 
Lloyd Qaorge wypowie ważną mowę, w 
której poruszy znów kwestję Górnego 
Sląska. 

„Wastminater Gazette* pisze, Że 
każda polityka oparta na zamiarze u- 
trzymania 60 miljonów niemców pod 
przymocą, jest niemożliwą. Francja 
musi zrozumieć, że należy pozostawić 
Niemcom „fair play*. 

„Daily Mail“ oświadcza, że naród 
francussi musi zrozumieć, ża Anglja od- 
rzuca wszelki udział w tego rodzaju 
awanturach na rzecz Polski i pozostawi 
Niemcom załatwienie się według właa- 
nego uznania ze awawolą ataku pol- 
skiego. 


Nowe oswiadczenie Brianda. 


_ PARYZ, 20. — Briand przyjął pono- 
wnie przedstawicieli prasy i oświadczył, 
że żaden kraj nie może innym krajom roz- 
kazywać, Lloyd G.orge nie może na wia- 
sną rękę Niemcom pozwalać na wysyłanie 
wojsk na G. Sląsk. W końcu Briand o- 
świadczył, 2: jest przekonany, iż gdyby 
Polska miała pewność, ża podział Górne- 
go Sląska nastąpi stosownie do głosowae 
nia gminami, powróciłby w kraju spokój. 


Oświadczenie gen. La Ronda. 


OPOLE, 20. — Generał La Rond o- 
świadczył dziennikarzow, żę komisja mię- 
dzysojusznicza nie mogła zapobiedz wy- 
buchowi powstania, ponieważ w tozporzą- 
dzeniu jej znajdowalo się tylwo 14 tysięcy 
wojska, zamiast potrzebnych 50,000. Na 
zarzut, Że nie przedsięwzięto surowych 
środków, generat odpa:3: Nie przyszliśmy 
la poto, aby walczyć! Zołnierze francuscy 
nie walczą z ludnością polską! 


Korfanty formuje gabinet 
górnośląski? 


WARSZAWA 20. „Kurjer Polski* 
donosi: ;P. Korfanty w roli kierownika 
Komitetu Wykonawczego, według pogło- 
sek, które doszły do Warszawy, bez po- 
rozumienia z tym Komitetem, układa 
listę członków gabinetu górnośląskiego. 


Prześladowania Polaków. 


BERLIN, 20, (EE), Pisma donoszą, 
że personel fabryczny w E:ntrachtworcie, 
Welsen i innych fabryk powziął uchwa?;, 
doimagające się wypowiedzenia pracy 
wszystkim robotniko:n i urząduikom Po- 
lakom tam pracnjęcym. 


1 milionów mamy zapłacić Włochom... 


RZYM, 20. (AT). Międzysojusani- 
cza komisja w Opola ustaliła 7 miljo- 
nów lirów włoskich, sumę, jaką: Polska 
będzie musiała zapłacić jako odszkodo- 
wania za straty, poniesione przez od- 
działy włoskie Ra Górnym Sjąsku., 


(e mówi wódz powstania Mswiaz- 
Driss? 


WARSZAWA, zu. Xorespondent 
„Kurjora Poranaego" odwiedził w głów- 
nej kwaterze powstańczej dowódcę wojsk 
górnośląskich pułk, Nowinę-Doliwę. 

. — Dokąd wojska powstańcze mają 
sią w myśl ostatniej odezwy Korfantego 
cofnąć? —było pierwsze pytanie. 

— Od komisarza Korfantego po je- 
go pertraktacjąch z Poelem dostałem 
rozkaz cofnięcia się na linje o 5 klm. 
od Raciborza do Kędzisrzyna, przyczeia 
ta ostatnia miejscowość zostać ma w 
rękach polskich, dalej ua linję w kte- 
runku Gogolina na północ od Strzelca I 
na zachód od Oleśna. Miejscowości '0- 
puszczone zająć mają wojska koalicyjne 
i stanowić mają strefę neutralną. W ten 
sposób garnizony koalicyjne zaimą naj- 
ważniejsze między Polską a Niemcami 
punkty strategiczne.. Nadto ma być 
oddany koalicyjnej delegacji za pewno 
ustępstwa Polsce również port Koźle. 
Po objęcłu tego portu przez wojska ko- 
alicyjne komisja międzysojusznicza bę- 
dzie mogła dać zapewnienie, że pow- 
sirzyma przygotowany atak wojsk nie- 
mieckich. | 

— A czy w dotychczasowych wal- 
kach po stronie Niemiec nie biorą udzia» 
łu regularne wojska niemieckie. 

— Biorą i to bardzo wybitny, 
stwierdzone to zostało dowodnie, ponia- 
waż wśród zatrzymanych jeńców ujaw- 
niono udział żołnierzy Reichswehry po» 
chodzących z Hamburga i innych miast 
zachodnich Niemiec. 

— Jak się zapatruje wódz powzta- 
nia na sprawą możliwości wojny pa!sko- 
niemieckiej. 

— Odpowiem na to nie jako poli- 
tyk, ale jako żołnierz: Wobec stanow- 
czego stanowiska francuzów wątpię, aby 
Niemcy zaryzykowali akcją na większą 
akaląg. To, co się dzieje obecnie, t. j. te 
zbrojenia, œ których się słyszy, są blu- 
ffon niemieckim, obliczonym na oleśt. 

— Powstańcy — rzekł wódz po na- 
myśle — zrobili swoje. Jeśliby jednak 
zachód Kuropy w dalszym ciągu chciał 
frymarczyć ziemią polską, to zapewnić 
mogę, a czynię to z najgłębszego prze- 
konania, że huty i fabryki wysadzi zroz- 
paczony lud w powietrze, a kopalaje 
zatopi... 

C aan) 


Strajk w Angliji. 


LONDYN, 20. (Polpress). Właściciela 
kopalń oświadczyli uliymatywnie dszl:ga- 
tom strajkujących górników, :8 o ile do 
dnia 23-g0 maja nie przystąpią do pracy, 
pracodawcy bzdą uważali siebie za zwol- 
nionych od wszelkich zobowiązań wzglę- 
dem robotników i ptzystąpią do werbua- 
ka nowych robJtnikó.. Uitimatum zrubie 
ło wielkie wrażenie. Część strajkujących 
wypowiedziała się za przystąpieniem do 
pracy. 

LONDYN, 20. (Polpress). Wskutek 
braku opatu Miu. kolei żelaznych zredn- 
kowało ponowniz ma szercgu linji liczbę 
pociągów osobowych. 


Osłatnie wiadomości 
z Warszawy. 


(—) Dnia 19 maja b. r. odbył się w 
Belwederze akt wrączenia Naczelnikowi 
Państwa na uroczystej audjencji listów 
uwierzytelniających przez posła nadz- 
wyczajnego i ministra śpełnomocnego 
Belgji barona d’ Escaille. 

(—) Do Sejmu wniesiono interpela- 
cję w sprawie rozjeżdżania się salono- 
wemi wagonami przez różnych dygni- 
tarzy i ich rodziny. W Galicji zdarzają 
się pociągi kurjerskie, mająco po 3—4 


saloniki dygnitarskie. lnterpelanci żą- 
dają od Min. Kolei uregulowania tol 
sprawy. 


(—) Warszawa szykuje się na jutro 
do uroczystego powitania wracających z 
frontu dzieci warszawskich 21 i.86 pp. 
oraz 1 pułku szwoleżerów. 

(— W najbliższym czasie odwie- 
dzi Polskę biskup polski w Ameryce 
ks. Rode. Ks. Rode jest jedynym bi- 
skupom polskim w Ameryce. Przeszło 
4 railjony paraljan i 1,000 księży pol- 
skich reprezentuje djeczzją polską, gdyż 
wszyscy Pelacy w całych Stanach Zjed- 
noczonych uważają biskupa Rodego za 
swego pasterza i przewodnika. 

(—) Na obszarze b. Królestwa kon- 
grosowego wakuje obecnie 300 posad 
nauczycieli i kierowników szkół sred- 
nich. Zgłoszeń zae osób wykwalifiko- 
wanych jest około 100. (EE). 

(—) Sejmowa komisja spraw zagra- 
nieznych wybrała podkomiaję, celem 
dokładnego zapoznania się ze wszystkie 


4 


mi 4okumentami Wileń. 


870ZYENY. 

) (—; We Włocławku sąd skezał p: 
(krzy muską, właścicielką majątku m: 
Bkiego, sa sprzedaż pe z 0p- 
Úle świń tuczonych na 1,000,000 mk. 

(—) W Nowej Jyży pomigdz Lidą 
s Nowogródkiom zakładana jest obecnie 
wiaies Kolonja dla żołnierzy, obejmująca 
kilkaset włók ziemi. Roboty w pełnym 
toku. Pracuje stale 800 Żołmiarzy. 

(—) W Posnaułu zmarł b. redaktor 
„Dziennika Poznańskiego” ś. p. Kazimierz 
Pufke. 

(—) Zmarł w Warszawie 6. p. Jó- 
gef Higersberger, prezes najwyższej izby 
kontroli państwa: 

(—) Odbył się w Bełwedorcze akt 
wręczenia na uroczystej audjencji listów 
uwiorzytelniających przez pierwszego 
posła nadzwyczajnego i ministra pełno- 
mocnego japońskiego, p. Toshitsune Ka- 
wgkami. 

(—) W Borysławiu (Zagłębie Naf- 
towe w Galicji) wybuchł strajk robotni- 
ków. Od 19 b. m. strajkuje 8000 osób. 

Bn 


Rozmaitości. 


w sprawie 


Snieró wynalazcy kinemato. 
grafu. 

4 Londynu donoszą, śe maarł tam nagie 
fsiograf Wrcezo Green, właśotwy wynalazca 
Fab fotografowania i reprodnkowania ru- 
tbomych obrazów. Pierwsze próby obrazów 


Eino 


TRAGEDJA DUSZY KO 


GSOBY: 


Karol, panujący książę balarski. 


kinematograficznych przedstawił on przed 30 
łaty w swym rakładałe fotograficznym sapro- 
gzonyimm na to widowisko Francusom i Amery- 
kanom, Próby te były jeszoze nieudolne, a 
Green nie był dość sprytnym, aby swój wyna- 
lazek wyXorzystać. Arobili to inni tak, że Gre- 
eu, który powinien był zrobić miljony, 
biednym, 


umarł 


Słuletni dyplomata. 


W Modjolaniej zmarł przed kilku dniami, 
lloząc ł03 lat, włoski senator hr. Józef Groppl, 
niegdyś ambasador w Petersburgu. Zmarły roz- 
począł swą karjera, dyplomatyczną w Austrji 
jeszcze za czasów Metternicha. 


Książki nadesłane. 


Slan. Czajkowski: FZ siemi łoz i krwi 
(1911—1921) serja trzecia Do dwóch poprzed- 
nio w czasie wojny pod tyt. Z naszych chat? 
pól ogłoszonych zdłorków wierszy znany ną 
naszym bruku pedagog SŁ Czajkowski dał 
serją nową. Ostatni mbiorek zasadniczo nie 
różni się od poprzodnich stanowi on jakby pa- 
miętnik włorszowany ważniejszych wypadków # 
życia narodów w omaałe wielkich przełomo- 
wych zdarzeń. We wasystkioh osobtatych l- 
rykach. pobndkaoby odazwach wterszowaaych 
wroaszcie lirycsno-6plcznych obrazkach, tętni, 
żywe uoznole patrjożyczne, które okupuje 
usterki formy. Obecny sblorok łycanis z pò- 
przednia wydanymi stanowić będzie miłą pa- 
miątkę po zasęptonych chmurami klęsk 1 do- 
świadczeń ozassoh wielkiej wojny ©uropei- 
skloj. Mamy tu bowiem í Chorał Śląski, Na 
roboty do Praa, Z qlewoli prnskiej, Za chlo- 
bem, W ogonku, Powitania morsa — a więc 
włernze zwiągune z pewnoml okroślonomi dro- 
glemi pamięci naazo) chwilami, bądź przypo- 
minaniem pewnych dokuozliwości wojennnych. 
Aktualność | nastrój patujotyczny stanowią 
dominującą cechą włezszy p. Czajkowskiego. 


| uci) 


„PRACA* — 21 maia 1921 r. 


odbędzie się w niedziolę, 
Baczność Koło Tramwajarzy. 


Alfred van der Ryck, jego adjutant. 


Pierwsza -klasz.—Pierwszy dzień. 


Mk. 50,000 N 76684. 

Mk. 25,000 Ne 47947, 

Mk. 20,000 Nè 49502, 

Mk. 10,000 NN: 20422 76583. 

Mk. 8,000 N+Ne 12154 21527 21680 


47849. 


(Drugi dzień ciągnienia) 
Wczoraj w [drugim dniu ciągnienia 


padły następujące wygrane główniejsze: 


Mk. 150,000 nr. 8929 
Mk. 80,000 nr. 52,508 
Mk. 20000 nr. 61.793 
Mk. 10,000 nr. 19,312 


Z giełdy warszawskiej. 


Dolary St. Żj.—910—905 

Franki franc. — 78,75—77 

Marki niemieckie — 15.45—15,50 
Franki szwajcarskie— 152 


—| a 


Z życia organizncji M. P R. 


Zebr:nie ozłonków NPR 
z fabryki Poznańs«tiego 
o g. 10 rano. 


W sobotę, 21 bm. w klabie NPR. 


(Piotrkowska 91) odbędą się 2 zebrania: 
I o godz. 9 tauo, II o godz. 6 wiecz. Spra- 
wy bardzo ważne. 


Baron Czimóg, marszałek dworu. 


N. 136 __ 


3-a polska loterja państwowa Baczność! Młodzież Dzielniey 


Górnej I 
Dnia 23 b. m. o godz. 7 NPR) 08 
przy ulicy Katnej nr. 2 (Klub NPR) 4 
będzie się ogólne zebranie Koła Stow. 
J. Słowackiego. Prosimy o liczne i pnie 
tualne przybycie, Sprawy ważne. 
Zarząd Główny. 


Baczność Koła |Fiłodzieży« 


W sobotę, o g. 6 wiecz. zebranie 
Koła Młodzieży NPR w klubie dzielnicy 
Bałuckiej (Franciszkańska 68). 

Żebranio Zarządu Koła 
pracowaiaów miojekich 
kd. P. i. 

W poniedziałek, o g. 7 wieoz. o% 
bądzie sią zebranie Zarządu wraz z de 
legatami. 


ATE 

Komunikat. 
Zabawa Ogrodowa w Lunzówkn, 
Towarzystwo 
monja* przy kościele Wnieb. N. M 
Panny w Łodzi, urządza w niodzić: 
lę dnia 22 maja r. b. Wielką Zabe 
wę Ogrodową w Radogoszczu w © 
grodzie p. Langego z urozmażconym 
programem, a mianowicie: loterjB 
fantowa, orkiestra, występ chórm 
tańce i poczta. Bufet na miejsc 
Początek zabawy “o godz. 2 i pół po 
poł. w razie niepogody zabawa 0d 

będzie się w następną niedzielą. 


wieczna, 


yDOLINA. SZWAJCAR SEA ul. Sienkiowicza AO. 


Dramat w 


5 aktach. 


Franciszek Stóven, zamożby kupiec- 


Elwtra, jego żona. Jerzy, ich syn. Gustaw Brandes, właśc. hotelu „Pod złotą koroną“. Elżbiota, jego żona. Jadwiga, ich córka. 


W roli glównej; Henny Porten. 


N. 


l 


145. 
opłata podług taksy, 


"ne DO 


czyli „„SKORPIOKĆ 


peiążny dramat naaltrojowy w è-ch wielkich akinach w 4 a 
kanani C 30, gr ku sek p artybtóg bUmirów = y sgr 
W toll głównej stawa Wagter MEHA A 


skich. 
Przepiąksa nEdfen. 
CENY MIRJSŚC NIBKIK. 
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Wydawca Zarząd Okręgowy 


yy | ID) 
ROBERTA REINERTA 


"==. Od 
CE] no 
E) Orkiestra oymfoniozna. 


= 


) 


s 
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Monumentalne dzieło sztuki klnematograticznej, otoczone uureolq 


MANOWAR 


OPROEDAKCZNIE PISM w KIOSKACH POTRZENIE. 


> - _ s a = 


wszechświitowej Stawy 
Lb. 


Dramat duszy współ- 
czesnej w 6 aktach z 
prologiem,  inscenizo- 
wany przez jednego 2 
najgonjalniejszych re- 
żyserów Świata 


Erna Morena, Lidja Boreey 
Lili Dominici- 


Passe-Partouł nie ważne 


M iier Juljan zagubił paszport 


niemiecki, wydsny w Łodzi. 


Początek o godz. 6-ej. 
WE nad 


SAGDAŁ.CI 
Buciki domowa, paulofle, 
pończochy, nicl: Papierowe, 

gumowa kołnierzyki. 
Tanie zródło 


Patorsilga i Szmolka 
Piotrkowska 23, 


A aS zz = 
£E-*ż  hramsowi Aleksandrowi 
=Ą skradziono portfel z doku- 
-7 mentami i 10,000 mk. En- 


skawy złodziej raczy pie- 

niądze zatrzymać, a dakw 

menty swrórió do admini: 
stracji „Pracy“. 


Kułaierze 


za. 4 papierowo timin mk. 76, 

R Uosniowakin ink, 80 
Em oras kołulerze guinowe | 
= po tensas tanich 

pz : e tk 
gy Poters'lga | Szmolko 
EN 95, Piotrkowska 03. 

Cm KOTEM OWOKKIE: BZ mar" 
=e MESRINE 
bots pyska Małgorzala zogubiła 
"zam > paszport polski, wydany w 


Trzy Łodzi, 1892—8 
szport niemiecki, wydzny v 
Łodzi. 1370—3 


Szottówska Marjanna 3agubilk 


Parzęczewie. 15654-0 


Lecznica chorób zębów 


Lekarza-dentysty H. PRUS9 
Piotrkowska 145. 

BĘES" Diz klasy rokotniczej. 
2a płombowanie oraz wprawianie zębów 


M LUDOWY, ul. Przejazd No 34. 


Wymagana kaucja oraz znajomość rachunkowości. 


Zgłoszenia: Biuro Dzienników „PROMIEŃ“ 
Łódź, Piotrkowska 81. 


W B-o kl, Gimnazjom Humanistycznam 


Heleny Mikiaszewskiej 


w Łodzi, Sienkiewicza Gl. 
Kgzaminy wstępne odbędą sią dn. 23, 24 i 25 


"BH 


Towak Aleksander zagubił pa- 
szpert polski, wydany w Ło- 
dzi, kartę powołania rocznika 
1886, wydaną z P. K. U, oraz 
Bwiadectwo z fabryki G jera, 
Nowak Jen żagubił paszport 
4) polski, wydany w Łodzi oraz 
kartę powołania rocznika 1887, 
wydaną z P. K. U. 1887-3 


Nolan Marja zagubiła dowód 
osobisty, wydany w Zgierzu. 
1368—3 

+2, FLepikowy 

Olej Świeży siwy” 


funty, Kooperatywa -Łódź—Pabr., 


"Ubrania, Palta | 


Obuwis kto chce kupić prosiczf 


)piewacze „HA% - 


f 
4 
| 


Ń GAT 38 
WUS Soia dina aani TA 


paszport rosyjski, wydany W] 


zwiodzić naszą huitownię. Modni | 


sczonoce męttie, damsxie | dzić” Ą 


cinne. Kamasza męskie 2500,74 
laxierowe 1400—, damskie czarne 


2500-—, Isroszowe 4355—, dzie 


etnae bronzowe 2000. Ubrasi8] 


mask'a do roboly 1175—, straj” 


gardowe od BODU—, kamguror6] 


od £2500. Spodnie 200—, tepsz8 
875 komgarnowe sztuczkowa 45 

Falta damskie i niąskie modn6 
kolory od 2500 do 1U000—, ubri. 


nia dziecinne i chłopięce ad 1000: 


Od włorka dnia 17 do niedzieli dnia 28 maja włącznie 


Mój wieczny wróg 


W dnie powszednie.speejałna mniśka.  — 


„R w Łodzi. 


Ogłoszenia d. obne. 


m y 


Do pończoszarni 
PoE Ta Ta aga) 2,3 


(part sia Aniela zagablta pe- 


KDRYJ. 
ała gra. 


834 


łocaono w drukarni 


maja o godzinie 8 i pół po południu. 


błonka Franciszek zagubił pa- 
szport rosyjski, wydany z gmi- 
Zakrzew, kartę powołania rocz 
a [B88, wydaną z P, K. U. w 
Radomiu, oraz kwit na 1000 mk. 
potyczki państwówaj. Łaskawy 
znałszca zechcę kę ky 

satrzymaniom olów 9 adu. 
Pracy". - 1899—11 


t alam! wydany w 
e R | 
tętzewska Władysława zagu- 
y 


peana Pa zagubiła pa- 
szpert niemiech, wydaay w 
Łodzie 1834—3 


„Praca* Przejazd 8. 


Kilińskiego 72. 


w Poznaniu. 


AE e 


P 


dany w Łodzi. 
wolnienia od 


oe sek mtz Pr. fabryki Heinzla E K 


otrze ny marski, Piotr- 
kovska 133, S. Skarzyński. 1898 


p' arczyk Kazimierz zagubił do- 
kument wojskowy, 


ątulckiemu Marjarowi skra- 
dzlono paszport niemiecki, wy” 


perisi Jaa zagubił kaite u- 
kartę od paszportu, 


1893—1 Spódnice od 600. Bielizna, pońć 
ezoch ,skarpelkl i zhustki. Wielki 
wybór modnych azowiotów, bosto" 
nów, kamgarrów, kowerkołów: 
batystów i bławaty. Poleca 79 
cenach hurtowych chrześcijańsś% 
Sliednica towarowa pod LL. 
„larmork Łódzki: Bror 
sław Jagoda, Piotrkowska M s3 
TU citerer Antoni 
Y71 od psstportu, 
bryki Galera. m" 
VE loai Bilet siużkowy lismwś 


wydany 
1879—3 


1690—2 d 


wydaną z (3 
7 1805—P 
wojska Graz 


wydaną 2 í „A 
TETA y owy, wydany na im 48574 
1580—2  wety Nowakowskiej._ 1837— 
zwi 


———wedaktor odpowiedzialcy FAWIŁ URBANIAK 


zńgcbił katei 


je - 


